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Tym którzy okazali nam współczucie w tej 
strasznej chwili i za oddanie ostatniej posługi

St. Fryiteckiemu
a wszcrególności Czcigodnemu Duchowieństwu, 
p. Kucharskiemu i pp. Mazurkiewiczom z głębi 
serca składa „Niech Bog Wam zapłaci"
2594 H. F ry  deck*  i Synow ie.
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Dziś i dni następne.

Perła obrazów kinem atograficznych,

Dziewice ze Stambału
Wielki d ram at wschodni w 7 miu częściach.

Do obrazu przygrywa duet artystyczny
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Od poniedziałku 13 do i9  marca 
Pierwszy raz w Sosnowcu. 3 cl obraz ze Słynnego

cyklu

tloIuKochailszn ions Maharadży
dram at wschodni w 6-ciu częściach 

w roli głównej występuje ulubieniec kobiet GOUNAR
  t o l n a e s ._______________

A N O N S ! O d  20-go marca.

.KRZYK W NOCY"
podług dzieła Kiedrzyńskiego.

CZVTflJCIE I ZRPRMIĘTflJCIE!
Z n an a  f ir m a  z  a r ty k u łó w  g a la n te r y jn y c h

M. M E R  Y N , Sosnowiec
ul. M o d r z e jo w sk a  Nr. 2 6 .

zawiadamia Sz. Kljentelę iż nadszedł śwież.y transport  
bielizny męskiej, damskiej i dziecinnej 

Pończochy, rękaw iczki, chustki, szaliki zagraniczne, najmod 
niejsze hafty  szw ajcartk ie  i t. p. 2555

sta le  na składzie w największym w yborze.

jutro ceny zniżone

Plany gerroanizacyjne 
n a  M a z u r a c h .

Berlińska „Die Zeit* z 
dc. 27 go lutego r. b. przy 
nosi bardzo ciekawy arty
kuł o kanale projektowa
nym w Prusach Wschod
nich. W sprawie tej przy
była do rządu pruskiego de* 
legacja złożona z przedsta 
wicieli organizacji gospodar 
czych, izby handlowej w 
Elblągu, burmistrza z Olsz

tyna i t: p. Artykuł „Die 
Zeit* ma poprzeć i uzasad 
nić wnioski owej delegacji.

Obok innych kanałów 
istnieje w Prusach Wschód 
nich kanał, łączący El
bląg zOsterodą (Oberlaendi 
seber Kanał). Kanał ten jed 
nak liczący z odgałęzienia
mi około 200 kilometrów 
długości, nie nadaje się zbyt

nio dla żeglugi i to tak ze 
względu na swój charakter 
dość kręty i wąski jak i 
dla tego, że brak mu cen
tralnego środowiska ruchu 
u zakończenia. Potrzeba go, 
zdaniem o w e j  delegacji, 
przeprowadzić tylko o 20 
kilometrów na wschód, do 
Olsztyna aby naduć mu zu 
pełnie inne znaczenie go
spodarcze, Olsztyn bowiem 
z sześcioma linjami kole jo - 
wemi jest dziś przez „dja- 
belski* t w ó r  „korytarza 
polskiego" w zupełności od 
cięty od ruchu z macierzą 
niemiecką,

Gospodarczą jest to we* 
dług wywodów „Die ,Zeit" 
sprawą życiową dla Olszty 
na i bogatej jego okolicy 
czy otrzyma on drogę wbi 
jającą „kurytarz polski" po 
przez morze do niemieckiej 
ojczyzny. Rząd pruski swe 
go czasu już budowę tę 
rozpoczął, rozchodzi się o- 
becnie o uchwalenie dal
szych kosztów, Elbląg po 
odpadnięciu Gdańska jest 
naturalnym portem dla po 
łudmowej c z ę ś c i  P r u s  
Wschodnich: wywozić sie 
tu będzie kartofle, zboże, 
drzewo, wyroby gliniane, 
przywozić węgiel, paszę, 
wyroby żelazne i sztuczne 
nawozy. Elbląg rozpoczął 
już budować większe urzą 
dzenia dla przeładowania 
towarów. Z kanałem ma-* 
być połączona csntrala ele 
ktryczna. pędzona stłą wo 
dnąi powietrzną przez śluzy 
kanału.

Obok względów gospo 
darczycb jak wywodzi pi
smo berlńskie przemawia 
jąc jednak za budową tego 
kanału z Elblągu do Olszty 
na ważne momenty poktycz 
ne ważniejsze bodaj od tam 
tych. Jest niestety faktem 
że właśnie w pogranicznych 
powiatach z i e m i  Olsztyń 
skiej z powodu braku pra 
cy dużo ludności emigruje 
na zachód np. w Gelsen 
klrchen” 40 proc. ludności 
pochodzi właśnie z tego za 
kątku Prus Wschodnich. I 
W miejsce tej opuszczające] 
kraj ludności wciskają się 
polscy robotnicy sezonowi 
a z nimi agitatorzy. Zmie 
niłoby się to zupełnie, gdy 
by kanał projektowany stwo 
rzy! naturalne połączenie 
na p ó ł n o c n y  z a c h ó d  
ku s z c z e r z e  niemie 
ckiej ziemi Olszyńsko Osta 
ródzkiej i ku nizinom El 
bląskim. Gdyby ta główna 
arterja gospodarcza już 
przed plebiscytem istniała 
wtedy Polscy nie byliby o

trzymali owych 2 procent 
głosów, które służą im ja 
ko pretekst do żądania ńo 
wego plebiscytu.

Jest to zatem ważne za 
gadnienie dla przyszłości 
Rzeszy: poczynającą sie sta 
le ziemię pograniczną — 
która ma tylko 50 miesz 
kańców na kilometr kwa 
dratowy, podczas kiedy w 
sąsiednich powiatach Pol 
ski jest ich 113 — zapeł 
nić osadnikami z Rzeszy: 
Kanał właśnie dałby nietyl 
ko ludności miejscowej moż 
ność do zarobkowania. Ma

my smutny przykład na G' 
Śląsku. Nie wolno, aby
jeszcze raz przyszło do
czegoś podobnego: uchro 
nić można się od tego, je 
żeli społeczeństwo niemie 
ckie zawczasu się zaintere 
suje i jeżeli wielkie związki 
narodowe dostatecznie za 
opiekują się ta sprawą.

G ł o s  ten wskazujący, 
jak mało pewni czują się
Niemcy na Warmji, pozy
skanej rzekomo tak druzgo 
cącem zwycięstwem zasłu 
guje na baczną uwagę.

O. K. Z.

Węgry-Polska a Gzechy.
• i n l p o l i k i  i w ęgitraki t i e r t y  4* iś.j*k  w n rion o  p ritd  w iek i, 
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tudzież potrzebę połączenia z 
nią Galicji.

Tak samo wypowiedzieli s»ę
w sprawie polskiej: prałat Alek
sander Gtesswein, br. Albert Ap 
ponyf, Karci Haszar (atr. lądo
we), Stefan Szabo (stron. 4roba. 
własn.) I Wojciech Fóldes (oar- 
tja niepodległościowa) Hr. Bat- 
tyjany, w grndnin 1916 r. po 
akcie 5 listopada, którym pań
stwa centrslne proklamowały nie 
podległość Król. Polsk., nie uz
nając tego aktu za fortami# roz 
wiązanie kwestji polsklsj doma
ga się ciętyIko przyłączenia do 
Królestwa Galicji, ale i Poznań
skiego, twierdząc, że taki twór 
państwowy byłby „tworem wiel
kich czasów*. Projekt utworze
nia Polski bez Poznańskiego i 
bez Galicji, mówi Battyany, „jest 
obrazą, gdye Polakom chodzi 
nietylko o bezwzględną nlezaleź 
aość ich państwa, ile raczej o 
połączenie Polaków w jednym 
organizm e.*

A dalej powiada: „Zupełnym 
nbsurdem wydaje mi się fakt, 
by nowe królestwo weszło w 
związek polityczny, wojskowy i 
gospodarczy z naszą monarchią 
owczesnemi * astro Węgrami-red) 
czy też Niemcami*.,.

We wrześniu 1916 r. hr. Woj 
ciecb Apponjl w mowie parła- 
mentarne) ubolewa se  mocarstwa 
centralne ciągle zwlekają ze sta 
nowczem rozwiązaniem sprawy 
polskiej.

W 1918 r. hr. Teodor Batty- 
any w mowie z dnia 12 czerwca 
krytykując politykę austr. min. 
spr. zagr. hr. Czernina ! potępia
jąc oderwanie Chełmszczyzny od 
Polski mów: „Kto wie, a wiemy
wszyscy, jak doszła do skutku
ta sprawa, dziwić się musi, jak 
minister spraw zagr. mógł Do
pełnić tak! błąd, Tylko zupełna 
nieznajomość sytuacji mogła
spowodować, ie  bez skrupułów 
przyrzekł Ctiełmczczynę U'ralń- 
com, a raczej austrjackim Rusi
nom. bo Ich ręka była w tern
przecież*,..

Nic dJwnego, że np. po mo

W dniu 7 czerwca 1916 r. 
przyjęta została jednogłośnie 
pizez wągier.kle stronnictwo nie 
zawisłość w pstlamencle węgler 
skim rezolucja hr. Teodora Bat
ty’any'ego w której m. In powie 
dziano: Niema na świecie naro
du, którego cała Indywidualność 
a w następstwie tego I cały his
toryczny rozwój biiższyby był 
Węgrom, aniżeli naród polski.*

Rezolucja, prócz tego, *ąda- 
ła odbudowania Polski I protes 
towsła przeciwko nowym jej roz 
biorom.

Wniosek hr. Baithy’aney'ego, 
przyjęty jednogłośnie, domagał 
się jua wówczas odbudowy Pol
ski z rządem naradowym, z kon 
stytneją i z samodzielnrm woj
skiem narodowem.

Gdy w czasie ckupacjl Galicji 
Wschodniej przez armję rosyjską 
(kam.ania 1914 ~  1915 r.), która, 
zająwszy łańcacby Karpat i prze 
szedłszy przełęcze górskie gro
ziła Węgrom a jednocześnie zaj
mowała wybrzeża Dunajca, okrą 
żywszy Przemyśl, czekała na 
chwilę, kiedy padnie Kraków — 
panika objęła polityków czwór 
porozumienia—hr. Juljusz Audras 
sy w mowie swej w doia 10 
marca 1915 r. zaznaczył dobitnie 
i e  jednym z c e ló w  wojny musi 
być oderwanie Folski od Rosji 
iudeiei tjednoczenie jaj, bo tylko

\ w takim razie będeie ona mogła 
! •pełnić zadanie barykady freed  

naparem Rosji.
Gdy przełamano front rosyj

ski pod Gorlicami I oswobodzo 
uo od Rosji Galicję 1 Kongre 
sówkę a niebezpieczeństwo dla 
Węgier mlaęło, mimo to 8 grud 
nia 1915 r. Juljusz Andrassy, 
przyjaciel Polski, wystąpił w Imie
niu narodu węgierskiego wołając; 
„Jakkolwiek sprawa będzie roz
strzygnięta, to musi być wyklu* 
czonem, aby na ciele Polski by
ła przedsiębrana ponowna ope
racja*.

Andrassy, a wraz z nim po- 
wasna częić węgierskich polity 
ków, przyjęła jako podstawową 
zasadę niepodzielność Polski,
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wie hr. Stefana TIszy domagają
cego iłę niepodległości dla Pol
ski l odpowiedzi przychylnej 
Aleksandra Wekerlego, prezesa 
ministrów) Koło Polskie w dnia 
21 XI 1914 wysłało podzięko 
wanle 1 pozdrowienie dla brat
niego natodn węgierskiego pod
pisane przez prezydjnm pp Kę
dziora, Dlamanda, Gląblósklego, 
GStza ! Stesłowlcza.

To są dokumenty wojenne 
Państwa centralne zostały pobite. 
Ilderplały na tern i Węgry, zmu 
szone być kombatant! tychpa ósłw 
w czasie wojny europejskiej.

I oto przez projekt tak zw. 
korytarza Czesko — ukraińsko
— rosyjskiego za pomocą od er 
wania Słowacji od Węgier 1 przy 
łączenia jej do Czecb, łącznie z 
projektem., oderwania.., Mało
polski Wsch, Polsce grozi o sa 
czenia jej przez Niemcy, Rosję 
Czechy, które na punkcie pan- 
slawizmu a t  nadto wykazały sła
bość do Rosji 1 to nawet... bol
szewickiej

Oni to, zagarnąwszy Słowa- 
czyznę, większość Śląska Cie
szyńskiego Spiż, Orawę, dzięki 
zręcznej polityce odcięli nas od 
Węgier, maczając ręce w... pro
wizorycznym statucie dla Galicji 
Wschodniej, oddającym ją na 
lat 25 tylko... w mandat Police, 
on! to z Sazonowem, Makłako- 
wem I wogóle dyplomacją rosyj
ską byli za tern, oy nas pozba
wiono Galicji Wcbodnlej.

Tak zw. kurytarz czeski gro 
zJ nam podkopaniem dwuch fi
larów państwa: Śląska Cieszyń
skiego i Małopolski Wschodniej. 
Mając w rękach iinję kolejową 
Bogumln — Koszyce, Unię stra- 
tegtezną

Czesi łatwo mogą utrzymać 
Stowaczyznę, która napróźno 
chce uzyskać niezależność I po
lityczną niepodległośś od Czech.

Jeżeli Ludwik Kossuth w r. 
lt4S-ym mówił .sprawa Polski
— to sprawa Węgier*, to Czesi 
napewno w r. 1922-lm mówią 
(sądząc z głosów prasy czeskiej), 
źe .osłabienie Polski leży w in
teresie Czech a sprawa Czech— 
to sprawa... Rosił*. Oficjalnie 
naturalnie prowadzi się politykę 
w rękawiczkach 1 mówi się Po
lakom 0 uczuciach przyjaznych, 
boć pan Benesz jest sprytny,.

Czesi byliby bardzo zadowo
leni, gdyby granice Polski były 
tak okrojone jak... Węgier, które 
dziś sprowadzają się mniej wię
cej do jednej trzeciej obszarn 
dawnego' państwa węgierskiego.

Ekspansja polityczna, gospo
darcza i handlowa Csech zdąża 
w kierunku Rosji, gdzie Czesi 
chcą zdobyć dla siebie rynki zby 
tu 1 teren eksploatacji, z usunię
ciem Polikl na plan drugi... Stąd

też osłabienie Polski I Węgier 
leży w Interesie Czech...

Gdyby Karpaty były granicą 
polsko-węgierską, przez zapro
wadzenie jednolitej taryfy kole 
jowei na Węgrzech i w Police 
wzmógłby się nasz handel: towa
ry z łatwością odbywałyby dro
gę z Gdańska po Adijatyk a poi 
skl przemysł włókienniczy zna 
lazłby na Węgrzech rynek zbytu.

Jest inaczej i odczuwamy to 
na każdym krokn a oddezudśmy 
mocno w czasie wojny bolsze
wikami, gdy C zesi.. nie chcieli 
przesuszać amunicji 1 broni dla 
Polski.

W czeskich rękach znalazły
by się ebecn’e nasze naturalne 
komunikacje z zachodnią Euro
pę 1 Wschodem via Ukraina, (o 
Ile sprawa Małopolski Wsch. bę 
dzie niepomyślnie dla nas załat 
wioną).

Przed ratyfikacją układu pol
sko-czeskiego musimy się moc 
no namyśleć.

j, s—ki.

TELEGRAMY.
Pro|ikt atvorziaii tryhuiału 

d n u .
W ARSZAW A, Minister 

stwo sprawiedliwości prxy- 
gotowało projekt utworze 
nia trybunału stanu. Konie 
ezność utworzenia takiego 
trybunału opiera się na art. 
51 i 59 konstytucji. W  
myśl tych artykułów trybu 
nał stanu powołany będzie 
do rozpatrywania s p r a w  
związanych ze zdradą k ra
ju  i pogwałceniem konsty
tucji przez prezydenta pań< 
stwa lub ministrów. Projekt 
powyższy wniesiony będzie 
na Radzie ministrów, a po 
tem wejdzie pod obrady 
Sejmu.

liapawizoiiii p. Siultkiifo.
LW ÓW , Koresp. .K ur. 

Lw.^ donosi z Warszawy: 
Życie polityczne -prowincji 
stwierdza, iż grupy tego ro 
dzaju, jaką jest Zjednocze
nie ludowe, tracą zupełnie 
grunt pod nogami. P. Skul 
ski, p rzyw ódca. Zjednocze
nia, nie może się pokazać 
na terenie łódzkim, gdyż 
zaufanie do jogo osoby zo

stało tam gruntownie po
derwane, do czego w nie
małym stopniu on sam się 
przyczynił swoją metodą 
postępowania. Ostatnie ze
brania, które organizował 
p. Skulski i jego zdheren 
ci, dowodzą, źe nawet na 
najbardziej zaufanych sobie 
liczyć nie może. Na drodze 
rozkładu Zjednoczenia zbli 
żamy się do uzdrowienia 
naszych stosunków wew
nętrznych.

iy lfe z u ii  grasicy polsko- 
liisioekioj s i l  Wisłą.
POZNAŃ. Oddział*po

znański „Rzeczypospolitej* 
dowiaduje się, źe dotych
czas nieratyfikowana grani 
ca polsko • niemiecka nad 
W isłą została ostatecznie 
wyznaefona i obustronnie 
przyjęta. Sprawa 5-iu gmin 
wiejskich po prawej stronie 
Wisły stanowiąca p u n k t  
sporny rokowań została dla 
nas pomyślnie załatwiona. 
Są to gmfny: Janowo f^ra- 
mrowo, Nowe Lignowy, Ma 
łe Polko i Bursztych. Gmi 
ny te w czasie plebiscytu wy 
powiedziały się za Polską i 
posiadają wielką przewagę 
ludności polskiej, a należały 
dotychczas do powiatu kwi
dzyńskiego, Niebawem bę
dą one obsadzone przez 
władze polskie. W ten spo 
sób granica między Rze- 
cząpospolitą Polską a Niem 
cami została już ustalona 
oprócz okolic Lurd Orsells 
dorfu i obszaru Górnego 
Śląska.

( I |i l»  u t a i  ■iclrz|iitltklek.
L W Ó W . W organie lu

dowców .K ur. Lwowskie
go z racji utworzenia no
wego rządu czytamy:

P. Ponikowski utworzył 
rząd. Fakt ten ze strony 
większości sejmowej b y łp e  
wnego rodzaju policzkiem 
dla narodowej demokracji, 
był stwierdzeniem jej krę- 
tackich metod działania, o- 
raz zapewniał odseparowa
nie się większości sejmo

wych od obozu wichrzycie 
li narodowych, wstępują
cych swemi metodami war 
cholskiemi godnie w ślady 
obozu Sicińskich, Duch .nie 
pozwalam*, żyjący w pier
siach księdza Lutosławskie* 
go wraz z duchem nuncjui 
sza Posstvina może być 
groźnym dla Polski.

Zif iisziaii lygotfaiki ruskligo
LW ÓW . T y g o d n i k  

„Ruś* wychodzący we Lwo 
wie z d, 9.III z powodu 
wrogiej dla Państwa pol
skiego tendencji został przez 
Dyrekcję Policji zawieszo 
ny na czas nieokreślony.

Zitapi ch lili.
RÓW NO. „Wołyńskie 

Słowo* komunikuje o wy- 
jeździe do L o n d y n u  
członków d r e z y d j u m 
moskiewskiego Sowietu, Bo 
gusławskiego i Soroitina dla 
zakupienia 4 mil jonów pu
dów chleba dla garnizonu 
moskiewskiego, robotników 
i dróżników kolejowych.

P iżir cyrku « Lobflaii.
LU BLlk. Z Chełma ko 

munikują, źe w nocy z,4 o 
na 5-o bm. zgorzał cyrk 
„Syrena* Boguszewskiego. 
W ypadku z ludźmi nie by 
ło, przyczyna pożaru nie 
wyjaśniona.

Niepokoił «  Srnzji,
LONDYN, .Times** ko  

munikuje, że w Gruzji mie 
S 2 k a ic y  Ty flisu urządzili 
ogromną demonstację prze 
ciw bolszewfkom; w Batum 
demonstranci zaoil: wielu 
komunistów, zaś sami zo
stali siłą oręża rozpędzeni. 
Gruzja żnajduje się w wo- 
jennem położeniu, w mia
stach mają miejsce maso
we aresztowania,

Bilsz) spidik  abeich miot.
W ARSZAW A. Na tu* 

tejszej giełdzie nastąpił dal 
szy spadek obcych walut. 
Dolary spadły na 4,015,

marki niemieckie na 16 i 
pół, funty sterling! na 16,650 
korony austrjackie na 0.58 
do 0.56, franki francuskie 
na 367 i pół. Co to zna
czy źe mamy już gabinet!...

iagiilra! a ,  Raioaska pal 
ś lid z ti ia

PIOTRKOW. „Dziennik 
Nar.*' donosi: Po ostatoiej 
rewizji wojewódzkiej w Ma 
gistracL miasta Radomska, 
przeprowadza śledztwo od 
kilku dni Urząd prokurator 
ski, przesłuchując szereg 
osób, zbliżonych do go 
spodarki magistrackiej.

Rewizje jak i dalsze do 
chodzenia śledcze wywołał 
artykuł w „Gaz. Radom 
skiej“ p t. „Stary porzą 
dek już się wali"

A rtykuł ten zarzuca so 
cjslutycznej Radzie i Magi 
stratowi, roztrwonienie miej 
skich funduszów w sumie 
około 13 miljonów.

Kskrziszinii iieioM 
krzialiiiiekiigo.

ROWNO. Liceum krze 
mienieckie z o s t a ł o  już 
wskrzeszone i będzie w naj 
bliższym czasiena cowych za 
sadach zorganizowane. W e 
dług projektu ministerstwa 
oświecenia publicznego ma 
ono obejmować ogółem 7 
szkół, a  mianowicie gimna 
zjum, seminarjum nauczy 
cielskie, szkołę rolniczą, 
szkołę powrzechną, i trzy 
szkoły zawodowe różnego 
typu, W ażną zaś częścią li 
ceum będą internaty, w 
których wychowywać się.bę 
dzie młodzież polska z kre 
sów. Z powyższych szkół 
istnieją już: gimnazjum i se 
minarjum, reszta zaś zakła 
dów znajduje się w atadjum 
organizacji.

Podstawę ekomiczną li 
ceum w Krzemieńcu stano 
wić będzie kompleks dóbr 
które na mocy rozkazu ńa 
czelnego wodza przyłączo 
no do liceum, mają służyć 
na utrzymynie tego za 
kładu.

ZYGMUNT RYCHTER.

SEN.
7)

A na dnie tych spojrzeń kryły się nietylko 
skry podziwu, ale utajonej, ciepłej życzliwości, a na
w et cichego współczucia «

Subtelnością i dystynkcją smaku utrzymywała 
na uwięzi ten zdała obserwujący ją tłum osób ota
czając linją niedostępności i zewnętrznego chłodu.

D ostrzedz było można jakieś szmery —  zna
czące uwagi i półszeptem  udzielane spostrzeżenia.

Stefan wpił się wzrokiem rozszerzonych źrenic
w jej oblicze. \ .

N ie słyszał gwaru — nie zwracał uwagi na oto
czenie, nie widział a raczej nie chciał w idzieć sie-' 
dzącego przy niej bokiem barczystego męża o owal
nej, czerwone* twarzy r ruchliwych jak u żbika ma
łych oczkach. . . .  i

Mery instynktownie uniosła twarzyczkę- 
Napotkały się ich oczy zapłonęły i zespoliły  

treścią spojrzenia.
Bolesna to była pieszczota.
Zerwał się i pochylił w ukłonie.
Odpowiedziała lekkim skinieniem głowy me 

odrywając wzroku z oblicza Stefana-
Policzki jej nabiegły ponsem krwi przechodząc 

powoli w śnieżną bladość zastygnięcia.
W ysmukłe, elastyczne palce dłoni szarpały

nerwowo płatki chryzantemy
Przez usta przemknął ledwie dostrzegalny

uśmiech radości poczem pieściwie wykrojone wargi 
zacisnęły się w twardy grymas smutku.

M ilczały te usta —  ale jakąż wymowną ciszą!
Cała treść skargi niemego wyznania skoncentro 

wała się w wyrazie oczu, w których dawniejsze, 
czyste przezrocze błękitu zasnute zostało mgłą za 
wodu i tłumionej wewnętrznej rozterki

Przemieniły się w żyw e wyrazy wyznania — 
tragiczną opowieść o krzywdzie —  o bólu — o katuszy.

Paliły jak rana — wżerały się w mózg, serce 
rdzeń świadomości burząc chwilą bezczynność in
telektu i znów podniecając fale wyobraźni do two 
rżenia tragicznych obrazów przypuszczeń i domysłów.

Te oczy męczącej się sarny, zranionej śmiertel
nym szałem  życiow ego zawodu

— Ratunku! Przecież te  oczy błagają.. szepczą
0 pomoc, ukojenie i wsparcie.

— Co robić., co p o czą ć? ..
Pani Maryla jakby dostrzegła zaszłą zmianę 

w Stefanie i nie chcąc powiększać jego troski, za
panowała nad chwilową szczerością swojego wyrazu  
przyoblekając w poprzedni chłód i obojętność.

Nie była jednak w stanie powstrzymać się od 
wysyłania ukradkiem lotnych gońców tęsknoty, raz 
wraz obejmując pieszczotą oczu odległą postać uko
chanego, dotykając spojrzeniami jak powiewnemi 
muśnięciami pocałunków, tylko że treść i wyraz 
tych spojrzeń nie były pozbawione poprzedniego 
smutku i dalej snuły opowieść żałosnego w ynurze
nia i niemej skargi.

Poruszony do głębi nie krępując się już nikim
1 niczem z zaw ziętą zachłannością w patrywał się 
w  postać utraconej śledząc jej najmniejszy ruch, 
drgnięcie, pochylenie i jakąkolwiek zmianę położenia.

Nic nie uchodziło jego uwagi.
Natarczywość jego wzroku ślizgała się po jej

konturach i załamach kształtów, z uporem i otwar
tością nie mającego już nic do stracenia a siłą 
wewnętrznego pragnienia przenikał jej zewnętrzną  
powłokę do głębi jestestwa, chcąc z tego zakrwawio
nego serca i trzepoczącej się lękiem duszy wyrwać 
chociaż jeden welin prawdy —  jedno szczere słowo 
wytłomaczenia

Lecz musiał warować jak ten pies na uwięzi, 
cierpiąc, pragnąc i przeklinając w milczeniu.

W szystko runęło na dno przepaści!
Powrotna fala nadbiegła z jeszcze w iększą siłą 

i porwała go już całkowicie z sobą.
Nie było tutaj już żadnych dróg wyjścia ani 

kompromisów
Intuicyjnie odczuwał, że coś się musi stać, że 

to nieubłagane .niewiadome" musi przyjść.
Nie dziś — to jutro, pojutrze, za tydzień za 

miesiąc — ale przyjdzie.
I będzie albo kresem zniszczenia, albo jutrzenką 

swobody.
D osłyszał jak pan Klinger przywołał kelnera.
Pani Mery powstała i poczęła zapinać futro.
Musieli przejść kolo niego
Sekunda —  i o krok od stolika zobaczvł*idącą 

Marylę.
Szła jak zw ykle lekko i powiewnie.
Opierając się dłońmi o blat stolika, resztkami 

siły podniósł się czekał przejścia.
Nie cofnęła oczu
—- Chryste!
Choć w przelocie obrzuciła go tym dawnym  

jej sobie właściwym spojrzeniem.
c. d. n.
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K r o n i k otelegraficzno,
X  Radio. Gwałtowna buiza 

połączona z wichrem nawiedziła 
Anglję i Francje. Straty olbrzy
mie, komunikacja z kontynentem 
przerwana.

X  Z dyplomatycznych kół 
austriackich donoszą, te  wkrótce 
mają sic rozpoezą£rokowania mię 
dzy Polską a Austrją co do za
warcia umowy handlowej.

X  Wedle wiadomości z Kow 
na z więzień zostali zwolnieni 
członkowie PO W. i Strzelców 
NadniemeóskiCb. Pozostali w wię 
zieniu tylko skazani na więzienie 
dożywotnie; Sipowicz, Majewski, 
Narkiewicz, Kawalec, Zalholf.

X  W Warscawie między 
związkami wydawców i pracow
ników drukarskich została zawar
ta umowa o zwyżce płac z dnia 
U  bm, o 15 proc. Według tej 
umowy, ohowiązującej do lipca 
r. b. minimum płacy zecera wyno 
si 21 tys. mk. tygodniowo.

X  Rzymski „Messagero* po
daje korespondencję z Rosji, że 
kanibalizm nad Wołgą i nad mo 
rzem kaspijakiem staje aię tam 
zjawiskiem coraz częstszem. Po 
noc dla Rosji jest utrudniona z 
powodu złego stann kolei aslaz- 
nych.

X  Lenin wygłosił na zgroma 
dzenlu metalowców mowę, w któ 
rej oświadczył źe pojedzie do 
Genui osobiście.

X  Proces przeciwko Fedako 
wi i tow. o usiłowsne onordestwo 
i zbrodnię staną przez przygoto 
wanie powstania odbędzie się 
nic prędzej tak z końcem mają 
lub w miesiącu czerwcu. Prędzej 
ta sprawa stanowczo nie zoeta- 
nie załatwioną Możliwy jest na- 
wet termin późniejszy.

taieniny Naczelnika państwa
Od komitetu obchodu Imie

nin Naszelaika Państwa otrzy 
majemy następujący komunikat:

.W  dniu 19 marca przypada 
ją imieniny Józefa Plłsudukiego, 
wielkiego męża czynu I ofiarne
go trudu społecznego — męka, 
nod którego przewodem Dach 
Narodu wywalczy! Niepodległość 
Ojczyzny ! utrwalił fundamenty 
własnej państwowości. To też 
dzień 19 marca, wiolen być 
dniem uroczystym, w którym, 
składając hołd Wielkiemu Boha 
terowi jednocześnie składa się 
hołd idei Wolności Ojczyzny.

Z tej racji wzywamy wszyst
kich, zsrówno jednostki, jak I 
instytucje społeczne I komunał- 
ae do nrządzenia obchodu, ce
lem przypomnienia bohaterskich 
walk o wyzwolenie 1 odrodzenie 
Narodu — walk, w których Imię 
Józefa Piłsudskiego było sztan
darem! Niechaj każda szkoła wy 
jadu! dzieciom znaczenie dnia 
tego, Instytucje zaś urządzą ob
chody 1 odczyty, a miasta 1 wsie 
przybiorą odświętną szatę*.

Dr. Budzińska- Tylicka, dr. 
Kazimierz Dłuski, Piotr Drzewiec 
id, prof. Jarra, Stanisław Kali
nowski, Irena Kollskowa, Jan 
Mazurkiewicz (rektor Uniwersyte 
tu) Antonina Opiellósta, Stanis
ław Osiecki (wice marszałek gej 
mn Ustawodawczego), Artor Sil 
wiński (wice-prezydent m. War
szawy) Andrzej Strąg, Halina 
Sujkowska, Leon Snplński poseł 
Jan Woźntckl.

Komitet obebodn Imłenin Na 
czelnlka Państwa, nlnlejszem za 
wladamta instytucie i organizac
je. I t  podpisy pod adresem dla 
Naczelnika Państwa na dzień 19 
mares 22 r. ibędą przyjmowane 
w lokaln Ligi Kobiet Polskich w 
Warszawie (Marszałkowska 74 
m. 11) 6—8 wlecz, od wtorku 
dn. 14 b. m.

Na tropie sprawców napada 
aa kasjera w Szczakowej.

Komunikują nam, że policja 
państwowa będzińska na czele 
z komisarzami Stupnickim i Mą- 
czyńskim wpadła już na trop 
sprawców napadu na kasjera 
cementowni w Szczakowej, k tó 
remu zrabowano szesnaście 
miljonów.

Jednego ze sprawców zdoła
no aresztow ać.

Je s t nim Lucjan Fudalski z 
Będzina, który za czasów ro 
syjskich był już karany wielo
krotnie za bandytyzm  i odby
wał kary  w katordze przez 
12 lat.

Fudalski wzięty w krzyżo
wy ogień pytań nie przyznał 
się do winy i nie wydał spólni- 
ków.

Kompromitującymi i obciąża
jącymi są dla niego zeznania licz 
nych świadków szczególnie zaś 
pomocnika kasjera obrabowane 
go naocznego świadka napadu. 
Łącznie z tą  sprawą aresztow a
no Berka Rzezaka i jego żonę, 
którzy usiłowali z siedzącym w 
więzieniu Fudalskim porozomieć 
się w celu ułatwienia mu n a 
wiązania kontaktu z jego spójni
kami i ułatwienia mu ucieczki 
Wszelkie rewelacje Kurjera II. 
Krakowskiego w związku ze spra 
wą powyższą są niezgodne z 
praw dą szczególnie zaś jeśli 
mowa o informacjach, dotyczą
cych rodziny Morysów.

gdy podsychiją ulice 
v  Sosnowcu...

(Z* ipeatm śeń starego kawaler*) ggj

Gdy pedaychają ulice nasze 
a ca a plejada tworów bosko- 
polsko-semicko łódzkich, zw a
biona schnącemi chodnikami 
naszych czystrch i dobrze 
otrzymanych (O! B otr!) ulic, i
podmuchami nadchodzącej wio
sny, w postaci ciepłych wiat 
rów (nie z niestrawności) w y
legnie z swych mieszkań (czy- 
ti j  nor i korników), by pokrze
pić swego ducha swątlonego 
nadziejami lepszej wiosny jak 
zeszłoroczna, zaczerpnąć pełne- 
mi piersiami świeżego wiosen
nego powietrza (na Modrzejow- 
skiej, w W arszawskiej i w k i
nach) a zacznie wówczas poli- 
tykować, flirtować, bawić się 
(na ulicy jak zwykle), wtedy 
dopiero otwiera się szerokie 
pole naszym filozoficznym psy
chologom i... lowelasom.

Ale bo też pierwsza niedzie
la marca, była Jakby próbnym 
popisem sił kokieteryjnych i 
wdzięków naszych dziewic 
cnotliwych i młodzieńców, kon 
serwowanych starannie przy 
pomocy mąki (nie amerykań 
skiet) alias podrą i topionego 
smal en ew. masła, (choć d ro
gie) z olejkami pachnącemi jak: 
goździkowy, różany, rycynowy 
i t. p. oraz badaniem .s ił na 
zamiary.

No, bo trudno — rzeczywi
ście zadowolnić, gnata m iejsco
wych .lwów*,.. (J»ka szkoda, 
że Hallerczyków i Górnośląza
ków niem al..)

Na balach w  sali, oświetlo 
nej a giorno, Jeszcze można 
było swe wdzięki dosztukować 
np. watą, pndrem, różem, sier
ścią i t. d. ale przy słońcu to 
trudno... (w nocy ładniej).

Nauczycielki, biuralistki, 
pensjonarki, kneharki cwiczą 
się już w robienia perskiego, 
oficerskiego oka (szkoda, źe ich 
niema blisko!-..) a kawalirnsy, 
.faceci", chłopcy (nie od szew 
ca) na flircie i komplimentach 
wiosennych, w edług wszelkich 
prawideł aalonowyćb miejsco
wych-

Chłopcy wrzeszczą:
— Papierosy!! Krakowski na 

jntrolll Iskra!! Zagłębia!! kata
rynka gra przedhistorycznego 
walca ery marsza, dziady (nie 
mickiewiczowskie) żebrzą ję

cząc przeraźliwie, repatrjanci 
patrzą na wszystko smętne mi 
i zblakłemi oczyma, z twarzą 
na której wypisane całe piekło 
— pardon raj-belszewicki/ i ra
dują się, że w kochanej Polsce 
tak dobrze, tak wesoło, wio 
sennie, promiennie...

Zdemobilizowanych ajrzysz 
dopiero wieczorem, kiedy ich 
wytarto-podarte ubrania nie ra 
żą w oczy naszej inteligenci 
i higb-hfa (czytaj paskarzy lob 
spekulantów).

Słychać różne mowy, głosy 
i akcenty.. W  .W arszaw skiej* 
płacze wiolonczela... w tórują 
jej skrzypce paskarze się śm ie
ją, piją, dowcipkują i omawia
ją interesy...

W kinie .W rzask*, na ,H tje 
nie stepów* widać (nie na 
wazystkich scenach) same hije- 
□y miejscowe i okoliczne; w 
kinie .Pustynia w oazie* znaj* 
dziesz wielbicieli wypraw noc
nych (po cudze mienie) i przy
szłych detektywów, tajniaków, 
mistrzów (kunsztu złodziejskie 
go) zaś w kinie a Niezagadka* 
absolwentów szkoły miłosno* 
amantowei i pragnących wra
żeń niecodziennych i rozko 
sznych dreszczyków...

Są i odczyty... a jakże?!
Nie bójcie się nie jest tak 

źle! ale ktoby tam szedł na 
odczyt, to dla redaktorów, l i 
teratów, społeczników, ideow 
ców pepesowców i młodzieży 
szkolnej... my się mnsimy ba
wić śmiać wszak i przed naj 
więkazemi katastrofami się we 
selą... A Nemezis pisze... Ma
ne Tekel Fares ..

Polityka idzie jak na akord... 
krają i dzielą Europę na kawał- 
ki rzucą od czasn do czasn jaki o 
chłap Polsce ... a my szalejemy!...

Tyfus, głód (ze wschodu) 
idą kc nam no i .towarzysze* 
wazek znana polska gościn
ność...

A gw ar się wzmaga słychać 
mowy różne i akcenty różne... 
neutralne i nienentralne i poi 
skie i... a ktoby Je tam zliczył... 
mówią w szyscy.. dobrzy i źli 
głupi i mądrzy radzą polityku- 
ją  Śmieją się smucąwszystleo i 
wszsscyjak w kalejdoskopie... 

Bodajto nasze życie...
Zoii.

Kronika.
— Pod a d r e e e m  m ia st  

Z agłęb ia . Pomimo zaproszeń 
n a sz y c h  ażeby Zarządy miast 
sąsiednich nadsyłały nam nie- 
tylko wiadomości o zapadłych 
postanowieniach Rad miejskich 
ale i n ustanawianym porząd 
ku wniosków mających być 
roztrzyganych na posiedzeniach 
tychże Rad, missto Dąbrowa 
rzadko Czeladź od pewnego 
czasu zaprzestała dostarczać 
nam te wiadomości, ’ a Będzin 
i Zawiercie traktuje te sprawy 
obojętnie. Toć przecież te mia 
sta mają wiele wspólnych in 
teresów . O byw atele asogą się 
dowiedzieć o działalności Rad 
z zamieszczonych w miejsco 
wych dziennikach sprawozdań 
gdyt Radni pod koniec swej ka 
dencji zobojętnieli i niewtajemni 
czają współobywateli o tern, « 
czem na .posiedzeniach deba 
tają, ztąd wynikają przeróżne 
twierdzenia, przypuszczenia i 
nieuzasadnione .gadania*. Cho
ciąż Będzin i Zawiercie s« o 
mocno .mieszanym* składzie 
narodowościowym powinny być 
miastami o charakterze pols
kim. Czeladź ma kilka poważ 
nych spraw oddawna nie za
łatwionych: brak wody* elek
trycznego oświetlenia, dogod
nej łączności z Będzinem i S o
snowcem, to zainteresuje i cś 
wiadomi miejscowy i zamiej 
scowy ogół i może podać apo 
soby urzeczywistnienia potrzeb 
lub zaradzić złemn. Sędzimy, 
źe niniejsza wzmianka pobndz 
Zarządy wyszczególnionych 
miast, a może i niektórych gmia 
naszego powiatu, do ozczegó

łowego powiadomienia nas o 
toku życiowych i miejskich po 
trzeb dla opublikowania w naj 
jllższych nnmerach Knrjera. 

Je*eli materjał nadsyłany nie 
est z racji szczupłych ram pi 

sma, zaraz wydrukowany, nie 
należy się tea* . zrażać, ale o 
prasie pamiętać należy bo ona 
w wielu rzeczach dopomóc 
miastom może...

— Ruch k o b iecy  u* Za
głęb iu . Możemy się podzielić 
z czytelniczkami wiadomością 
że przybyła do Sosnowca de
legatka .Koła Polek" z W a r
szawy — która na temat orga 
nizacji klubów kobiecych w Pol 
see odbędzie kilka pogadanek 
w lokalu .Zjednoczenia Naro
dowego przy ul. Piłsudskiego 
>416 codziennie o <godz. 6 ej 
pop. prócz środy i^aoboty. W  
zebraniach potądapy jest udział 
członkiń interaujących się spra 
wą ruchu kobiecego w Z ag łę
biu i kraju.

— ,O żw ignia‘ u czy n iła
■ w oje . Dowiadujemy się: 
T-wo #Dźwignia“ anulowało 
rachunek na sumę 8,000 mk. 
wystawiony I mu Kom P.P. za 
przawiezienie samochodem po
licjantów z Czeladzi do Sosno
wca w dniu pogrzebu zabitych 
przez Kokota fankcjonarjuszów 
policji. Rachunek ten uniewa
żniono z oobudek obywatelsko ■ 
pa trj o tycznych, co świadczy bar
dzo korzystne o T-wie .D źw i
g n i* .

— Skąd s ię  w zię ło  
■ k rad z ion a  płótno? Piszą
nam z Siewierza; W  ubiegłym 
tygodnia popełniono kradzież 
w restauracji Jana Ghwista, a 
przedmiotem kradzieży było 
płótno wartości 400,000 marek. 
Policja zajęła aię wyśledzeniem 
złodzieja, ale przytem należy 
szczegółowo wyjaśnić od kogo 
nabyto tak znaczną ilość me
trów płćtna? — Czy to płótno 
nie pochodzi czasem z tran 
sportu odebranego z Za
wiercia a przeinaczonego do 
sprzedaży członkom Kółka Rol
niczego — To Kółko otrzym a
ło z ogręgowego różne prze
dmioty, które wyjątkowo tylko 
niektórym stowarzyszonym wy 
dziclćno.—Kółko jaksjnietrw ałe 
cękło, a okręgowe nie zbada
ło skrupulatnie przyczyny. 
Tak, tak polskie instytucje spół- 
kowe są bardzo chwiejne i 
krótkotrwałe, a dlaczego? — 
miejicowi członkowie wiedzą 
byleby ich energicznie zbada
no — toby się wyjawiły przy 
czyny. W szystkie kooperatywy 
powinny być ood ścisłym ^na 
dzorem nietylko komisji rew i
zyjne), ale i  władz nadzorczych 
Jakże może wy walczyć ż obcym 
handlem kiedy ze swoim źle 
się dzieje?.

— k i  n ie p r z e s tr z e g a 
nia p r z e p isó w  e a s ita r -  
n y c h  pociągnięto znów kilka 
osób da odpowiedzialności s ą 
dowej.

Z teatr* )(. CzirstcHtgo.
(KOMUNIKAT TEATRALNY).

Cziś w środę i Ju tro  w 
czw artek przedstawienia nie 
będzie. W  piątek po raz d ru 
gi melodyjna operetka Straussa 
.Dookoła miłości*.

W  ssbotę te i t r  nie czynny. 
W  niedzielę jak zwykle 

dwa przedstawienia.
Występy tea tru  .Bagatela* 

W Dąbrowie dziś zostanie w y
stawioną znakomita sztuka 
.Morpbium* w pierwszorzęd
nej obsadzie,

.Pani X* w Będzinie, G ło
śna sztuka A. Bissona. .Pani 
X" grana wszędzie z olbrzy- 
miem powodzeniem dana bę
dzie w Będzinie w nadchodzą 
cy czwartek w rolach głównych 
z pp. Ckojsacką, Opalińskim, 
D ąbrow tk ia , Orlińskim  ̂T ru  - 
szczyńskim i .innymi. To też 
jak wszędzie, sala w Będzinie 
wypełniona będzie po brzegi.

J e n e ra ł  Huzarów" aa Satur 
nie dany kędzie w nadchodzą
cy czwartek.

Dr medycyny

Józef Haiacz
b. dy rek tor powiatowe
go szp ita la  weneryez
prtjjmuje w chorobach 
wenerycznych i skórsyeh

ad 9—11 i od 3—7.
Będzin Newy Rysek M 3

O .

Doktór Medycyny

S i a n o ż ą c k l
flkuszęr—Ginekolog
Przyjmuje ad | .  2 de 6 wieoz.

SOSMWlEGu.l 3-oo Maje Jt 24.

►
►
►

►
ł

O d ognia, kradzieży, wy*
' padków, szkód przy tran

sportach samochodach

no życie
najkorzystniej zabezpiecza i 

| się w Centralnem  Biurze

! Masztalski
i Sosnowiec, ul. Prosta 10, 
l (dom własny) telefon 202. 
j j 3516

Nasiona
pastewne, warzywne 
i kwiatowe, oraz traw: 
Lucerny, Koniczyny, 
Ra jgrasu, T ymoteuszn 
i t p. wyborowej ja

kości poleca: am 
SKŁAD APTECZNY

Stefana Retmana
(dawn. L. ZALESKI). 

Będzin, Kołłątaja Nr. 1.

Maszynistki
rutynowanej

do korespondencji polskiej i niemieckiej
ze znajomością steńograiji w tych językach po* 
szokuje poważna spotka akcyjna w Sosnowcu. 
Oferty z  podaniem referencji i wysokość żąda
nego wynagrodzenia należy składać w „Kurje- 

rze Zagłębia” pod W. S.-
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ZACHODNIE TO W ABM JH DO  DLA HANDLU I PRZEK95ŁU
S p ó łk a  A kcyjna

ODDZIAŁ TECHNICZNY
po p rzen ie s ien iu  s ię  do now ego lokalu  p o leca  z e  sk ła d ó w  w W arszaw ie :

OPONY i k is z k i  SAM^ H O E (> JE  - [ Z jednoczonych fabryk angielskich  „G eorge
PATENTOWANE POMPY NOŻNE DO SAMOCHODOW CJ m u o r  . * j  » n  jmm , f j  
GUMY p e łn e  d o  SAMOCHODOW c i ę ż a r o w y c h  ' Sp en cer, m ouiton  & Co Lid & w o o d /n iln e ltd .
PASY TRANSMISYJNE SKÓRZANE amerykańskie i angielskie. H PASY BALATA angielskie.
PASY Z SIERSCI WIELBŁĄDZIEJ angielskie. I PASY WŁOSIANE angielskie.
METALE ŁOŻYSKOWE ANGIELSKIE w różnych gatunkach — Hrmy „Eyre Smelting Ltd“. jsss

W arszaw a, S en atorsk a  ID, teł. 290*91 i 409*41
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Ogłoszenie.
1715. ,BHma Jura’ handel naczyniami kuchennymi i galan

terią w Sosnowcu. Fiima egzystuje od roku 19 i 3 Właściciel 
Blima Jura, zam. w Sosnowcu Małachowskiego 18

1716. „Mendel Litmanowicz handel galanterją i manufa
kturą w Sosnowcu, Nowopogońska 6/33 Firma egzystuje od ro
ku 1912 Właściciel, Mendel Litmanowicz zam tamże.

1717. „Estera Nirenberg* handel jarzynami w Sosnowcu 
Modrzejowska 24. Firma egzystuje od roku 1918 Właściciel, 
Estera Nirenberg zam. w Sosnowcu Pańska 3,

1718. „Chaja Szolowicz* handel galanterją w' Sosnowcu 
Modrzejowska 34. Firma egzystuje od roku 1918. Właściciel, 
Chaja Szolowicz, zam. tamże.

1719 .Dawid Dancygier” handel garderobą ludową w s o 
snowcu Modrzejowska 27. Firma egzystuje od roku 1920: Właś 
ciciel, Dawid Dancygier, zam. tamże.

1720 . Rywka Goldwasser" handel artykułami spożywczymi 
jarzynami i owocami w Sosnowcu, Szenowska 32. Firma egzy
stuje od roku 1917 Właściciei Rywka Goldwasser, zam tamże-

1721 .W awrzyniec Matuszak” handel ubraniem na targu 
w Sosnowcu Firma egzystuje od roku 1919 Właściciel, W a
wrzyniec Matuszak zam. w Sosnowcu. Targowa 20.

1722 .Symcha Frydberg" handel artykułami spożywczymi 
i nabiałem w Sosnowcu, Towarowa 8 Firma egzystuje od roku 
1918 Właściciel, Symcha Frydberg, zam. tamże.

1723 Jan Panok” handel owocami i nabiałem w Sosnow 
tu , Piłsudskiego 84 Firma egzystuje od roku 1919. Właściciel, 
Jan Panok zam tamże.

1724. .Sura Fiszel'' handel skórą i dodatkami szewekimi 
w Sosnowcu, Nowa 2 Firma egzystuje od roku 1915. Właści
ciel Sura Fiszeł zam tamże.

1725. „Aron Lustigier” handel galanterją i zabawkami na 
targu w Sosnowcu. Firma egzystuje od roku 1920. Właści
ciel, Aron Lustiger zam. w Sosnowcu Szenowska Nr 10

1726. „Jan Pawlik" handel artykułami spożywczymi w Sos 
nowcu, Szląska 13 Firma egzystuje od roku 1919. Właściciel 
Jan Pawlik zam. tamże.

Do działu B. Tom I. następującą firmę:
66. „Dom Handlowy Ziemianin spółka z ograniczoną odpo

wiedzialnością* z siedzibą w Zawierciu, Rokicka 5. Spółka ma 
na celu handel ziemiopłodami, maszynami i narzędziami rolniczy
mi, osaz artykułami spożywczemi. Działalność swą spółka rozpo
częła dnia 28-go grudnia 1921 roku. W s p ó l n i c y ,  
lj Kazimierz Ludwik Hertz, zam. w Żerkowicach, pow. Olkuskie 
go 2) Józef Klechniowski, zam w Zawierciu. 3) Leon Grudziń
ski, zam w Zawierciu. Kapitał zakładowy fcwynosi Mk. 600,000 
i jest podzielony na 60 udziałów po 10,000 marek każdy udział 
Każdy wspólnik posiada 20 udziałów Kapitał zakładowy całko
wicie wpłacony. Na zarządców spółki zostali wybrani Józef Kle
chniowski i Leon Grudziński, na zastępcę Kazimierz Ludwik 
Herzt Wszelkie zobowiązania i dowody, wydane w imieniu spół 
ki winny być podpisane przez obydwóch zarządców pod stem
plem firmy. Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością, Akt spółki 
zeznany został 28 grudnia 1921 r. przed notarjuszem Kuchtą 
w Zawierciu za N. R. 846 na czas nieograniczony.

Tegoż dnia dokonano w Dz. A. i B. następujących zmian;
921 Dokonano zmiany firmy B Grajcer na firmę „Dom 

Handlowo - Ekspedycyjny Bernard Grajcar, Sosnowiec, Mo
drzejowska 27. *v

425 Zaznaczono w rejestrze firmy Biuro Techniczno-Han
dlowe Inżynierowie Babiński; Maleszewski i Wiktor Jagiełłowicz 
w rubryce uwag, że na mocy aktu zawartego dnia 18 listopada 
1921 r. u Notarjusza Jasińskiego za N. R 1822. Wiktor Jagiełło 
wicz i Marjan Jagiełłowicz wszystkie prawa swoje do spółki see 
dowali na własność Stefanowi Maleszewskiemu.

Dokonano trzeciego wpisu treści następującej:
„Biuro Techniczno Handlowe St. Maleszewski i S-ka" spół

ka firmowa, Sosnowiec, Piłsudskiego 4. Spółka egzystuje od roku 
1921. Zarząd interesami spółki należy do obydwóch wspólników. 
W szelkie zobowiązania pieniężne, kontrakty umowy winny być 
podpisywane przez obydwóch wspólników. Korespondencja, po
kwitowania i inne pisma nie zawierające pieniężnych zobowią 
zań mogą Być podpisywane przez każdego Wspólnika samodzielnie.

5 Zaznaczono w rejestrze firmy .Dźwignia" w rubryce 
uwag że na. mocy aktu zeznanego u notarjusza Raykowskiego 
w Sosnowcu d. 3 IX 1921 r za N R. 1176 firma .Zakłady 
Przemysłowo-budowlane „Dźwignia* spółka z ograniczoną odpo
wiedzialnością* została przemianowaną na spółkę akcyjną.

Dokonano drugiego wpisu treści następującej:
„Zakłady Przemysłowo-Budowlane „Dźwignia* w Sosnowcu* 

spółka akcyjna. Kapitał zakładowy wynosi Mk 25,000 000 i jest 
podzielony na 25,000 akcji po 1000 mk. każda akcja Akcje na j 
okaziciela Do rady zarządzającej zostali wybrani 1) Bogumił 
Meyer, Sosnowiec, Nizka 6, 2) Bronisław Pawłowski, Kopalnia 
Wiktor, 3) Ludwik Piątkowski, Sosnowiec, Zakręt 4) Jan Wen- 
gris kopalnia „Saturn 5) Antoni Zawadzki, Sosnowiec, Wiejska 
6, 6) Stefan Rayski, Sosnowiec, Dęblińska 7, i 7| Stanisław Krau 
pe. Sosnowiec, Aleja 5. Wszelką korespondencję i wszelkie zo 
bowiązania w imienm spółki podpisuje dwóch członków Rady za 
rządzającej, lub jeden członek rady i jeden prokurent,, lub też 
dwaj prokurenci do tego upoważnieni. Łączną prokurę udzielono 
Wiktorowi Filipczyńskiemu, Sosnowiec, Wiejska 6. Spółka Akcyj 
na. Statut zatwierdzony d. 2 lipca 1921 r przez Ministrów Prze 
mysłu i Handlu oraz Skarbu i opublikowany w Monitorze Pel 
skim N 160, z dnia 18 lipca 1921 r. Czas trwania spółki jest 
nieokreślony.

Wykreślono z działu B T. I firmę Dom Handlowo-Eks- 
pedycyjny Bracia Lichtenstein i < S ka‘‘ Spółka z ograniczoną 
odpowiedzialnością

X 20  Marca r. b jj
w  Rozpoczynają się nieodwołalnie wykłady na ^

KURSACH HANDLOWYCH g
JK przy polskim Związku Zawodowym Pracowników Prze /K
W  myślowych i Handlowych w Zagłębiu Dąbrowskiem pod Jjjj
jg  kierunkiem p ro feso ra  Ludomira Fabryce go

Zapisy na niewielką ilość miejsc wolnych jeszcze w
przyjmuje kancelarja Kursów mieszcząca się czasowo f i ł
w Sekretarjacie Związku Prac. Przem i Handl w Zagł. M
Dąbr„ Warszawska 5, I piętro

Przedmioty wykładane! Buchalter/a, Arvtmetyka )j(
Handlowa, Korespond. Handlowa, Nauka o Handlu Geo- w
grafia Gospodarcza, Polityka Ekonomiczna, Ekonoroja 
Polityczna, Towaroznawstwo, Stenografia. Specjalne kur 
sa stenografji, pisania na m aszynie i re to ryk i wyuczają 
w krótkim czasie biegłego stenografowania, pisania na 
maszynie oraz jędrnej treściwej wymowy

3589 Z poważaniem D]fl*. F e b r y c y
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Mam zaszczyt zaw adomić Szanowną Publiczność, że g | 

sprowadzone zostały świeże materjały na ubiory męskie 
po cenach konkurencyjnych 2262 ■

i. GROCHOWINA Sosnowiec Mod rz e jo ws ka  37. El

B B B I l E S B B I B H B B B S a U B

Uruchomić liżące bezczynnie kapitały!
W Zagłębiu przy kolei Wiedeńskiej wydzierżawimy 2 

włókowy folwark (składający się z 10 morgów łąki, 8 mor
gów ornego. 2 morgów lasu, reszta zaś nowizna i poręba 
z bogatymi pokładami gliny, oraz nie wy zyskaną siłą wod 
ną) odpowiedni; na rybołówstwo, hodowle raków, drobiu rzeź 
nego i rasowego, najwięcej u nas zaklimatyzowanego, oraz 
drobnych zwierząt domowych, na potrzeby Zagłębia i Śląska, 
przystępując jako udziałowcy do kopsorcjum, które zadecy 
duje o wysokości udziału na ogólnecn zebraniu.

Gospodynie, któreby się podjęły dostarczania dla kon
sorcjum jaj od rasowego drobiu, bardzo pożądane na udzia
łowców.

Dla kapitalistów, rozporządzających wolną gotówką po
za udziałami, oddamy rejentalnie. bardzo tanio cztery place 
pod budowę własnych willi, na letniska dla ich rodzin

Oferty przyjmuje do 28 lutego br. włącznie Admini
stracja „Kurjera** pod „Hodowla”. 2448

p UWAGA: Z powodu nieotrzymania dotychczas wszelkich 
* niezbędnych źródłowych informacji i kosztorysów, termin ■  

piśmiennych zgłoszeń przedłużony do & 0 k i m p c i  b r .

'W

Ogrodniku
ze świadectwami i rekomenda
cjami przyjmie zaraz majątek 

Klucze poczta Olkusz-

Choroby żołądka 
kiszek, nerek, 
obstrukcje, be 

morojdy
r s d y t s l s i s  lec**

Izvsle irsk ii gorzkie z itłi
D r. J49ł

* marką D p i .  Ipnedają apteki 
I składy barto**

SisRowiee skład sp. Jagiełłowicz

U\ płowi, BlgrsBQ, Biwraigtą
asaesją pewssechaie 
inane sroflki * „ko 
jatki* ra* „Migreno 
Nerve sin", Żądsć *  
aptek: cb, składach 
apleci Ofcb proaikiw 

a cE*juthi«0’

D R O B N E  O G Ł O S Z E N I A '

Aptekom, Drogeriom
dootarcia Nao Fosłatynę Galasa, 
Dom A|encyjno-H*ndlo wy Michał No 
dzeńsld, Kraków, przedstawiciel na 
M ałopolską 31? 7

Do sprsadania
dom p a ra  koni karyeh wyjazdowych 
dwi# ka rety platforma wóz uprzęż wa 
ga wozowa na 160 pudów Zawiercie 
Rokicka 5____________________ 2519

K o b *e te
w średnim wieko potrfebnai do poma 
cy w i.andiu i gospodarstwie domo
wym. Wdowy po polepłych na wojnie 
ma|ą pierwszeństwo Łaskawe oferty 
proszą skłsdaś do Kur. Z*gł. pod „Sa 
mienna pomoc* _______

W iększą
ilość pudełek od pasty do obuwia 
sprzed* szkoła powszechna Nr 19 zysk 
aprzedaży przeznaczony na bibliotecz
k ą___________________________ 2583

Z a s ia d a m  am
wszystkich usłużnych i . życzliwych 

moich i syna mego nieprz yjaciół któ
rzy udzielili lub udzielić mają pożycz
ki niepełnoletniemu i lekkomyślnemu 
synowi molemu że po tyczk i te przeze 
mnie nie będą zapłacone Stefan Mro- 
kowski senior 258*

Łóżka
dębow e i szaia dębowa do sprzedania 
Zakład stolarski ul Szczodra róg Wie] 
akie) 5 Kleczkowski Sosnowiec 2596

Śsafa
rozbierana dębowa stół rozsuwany 
ław ki szkolne tanio sprzedam 3 maja 
18 w podwórzu idaczek 2593

Baczność myśliwi!
Wszyscy członkowie T *a Prawidłowe 
go na powiat Będziński winni aię zgłs 
sztć a podaniami o wymianę biletów 
na broń i kart łowieckich do Zarzą
du tegoż T-wa mieszczącego aię przy 
ul 3 go m*|a L. 32 do dnia 31 marca 
włącznie dla zaop<njowania!2 26ą3 

Prezydium
K o p u f ę

kości cena fabryczna ul Stara 10
3570

Chłopcy
potrzebni do roznoszenia Kurjera Zagł- 
Wiadomość w admini stracił.

Z g u b io n o  
książeczkę z Pow Kasy Chorysb na 
imię Józef Kozłowski 2580

& 7<Ł Wvdaw, „Kart, Żagi,” T ło « a« tą .fŚ u ó ik i.W y d tiw .ilŁ tft. Żagt,* Rattakiar; Jóat-f Stachurski.


